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„IŚ 22. 


Poniedziałek 
Dnia 12 (24) Stycznia. —— Rok 1853. 


Jutro, Nawrócenie Śgo Pawła, ; X 


Dziś, w Kościele $go DUCHA, rozpoczęła się solenna 
Nowenna, dla przygotowania wiernych do godnego 
' obchodzenia Uroczystości Gromnże czyli OCZYSZCZENIA 
N. MARJI Passy. Codzień o godz: Otej z raną, odpra- 
„wia się Wotywa przed Ołtarzem MATKI BOZKIEJ Czę- 
stochowskiej, w rzeczonym Kościele; poktórej, Kapłan 
z zebranym pobożnym ludem, odmawia modlitwy przę- 
pisane, -Wszyscy znajdujący się na tej Nowennie, albo 
też w razie niemożności, odmawiający przepisane Mo- 
pay! w domu pojedynczo Jub w zebraniu .z ianemi, 
poodbytej w czasie tej Nawenny Spowiedzi Śtej i przyję- 
ciu N. SAKRAMENTU w którymkolwiek Kościele, do- 
stępują Odpustu zupełnego.: Xiążeczki zawierające pięć 
Nowen na główne Uroczystości N. MARJI P., potwier- 
dzonych przez Stolicę APOSTOLSKĄ, sprzedają się w Za- 
krystji Kościoła Sgo: DUCHA (po-Paufińskiego.) 

Wczoraj w Kościele XX. Bernardynów, Amatorowie 
muzyczni w czasie Sammy, wykonali Mszę (in Es. dur 
dz: 8), kompozycji J. K. Chwalsboga; na Offertorium 
Tereet (in B.) z Oratorium Męka CHRYSTUSA PANA, 
który tłómaczył na język polski, J. K. Chwaśibóg, 

i g ppoonielóay wczoraj o poświęceniu dzwonu przez 
JW. JX. Biskupa Rodopoliiańskiego, w Rościele XX. 
Kapucynów. Nieczęsto przytrafiać się mogący obrzęd 
ten, podaje nam dziś sposobność powiedzenia słów kilka 
0 dzwonach. Dzwonki małe jeszcze za MosżEsza znane 
M Większe, są już zaprowadzeniem Chrześcjaństwa. 
Miały być wynalęzione w Kampanjź, i ztąd ich nazwa ła- 
cińska campana. Papież Jan XIII, żyjący w drugiej 
połowie Xgo wieku, wprowadził obrzęd. poświęcania 
dzwonów, . Czynisię to poświęcenie przez modlitwę, 
obmycie wodą święconą wewnątrz i zewnątrz, i na- 
maszczenie Olejem Stym, Obmycie i nadawanie dzwo- 
nom. imion, dała powód, że tę benedykcję, chrztem 

zwonu nazwano. Piękna to aroczystość nastręcza zar 
wszę obecnym, tysiące mysli budujących, - Dzwon Ko- 
ściołą parafjalnego, jest wtajemniczony. w życie każdego 
<złowieka, i styka się znim w ciągu całej jego piel- 
$rzymki na ziemi. Przemawia do niego codziennie; 

udzi go z rana na modlitwę; a wskazując mu więczo: 
rem godzinę spoczynku, wzywa go jeszcze, do modlenia 
SIĘ przed zaśnięciem. Przypomiua mu głównie, że PAN 
zachował sobie dzień jeden w tygodniu; wzywa go w dniu 
tym do Świątynido tego domu rodzinnego całego Chrze- 
ścjahstwa. Głos dzwony smutny albo wesoły, bierze 
udział. w Gmnzcyp. dziecięcia, w spokoju szczęścia pier- 
wsze] Kozy, w błogosławieństwach PO EŃAK EGO 
związku, W Jeku chorych, w konaniu umierających, 
w głuchem: milczeniu umarłych. (Przedmiot ten tak 


szezytny, natchnął nieśmiertelnego Szyllera do napi: 


sania jednego Z najpiękniejszych swoich poematów, 
który wybornie przepolszczył Ś. p. Józef-Dyonizy Mi- 


nagowicz). 
S 


N. Król Pruski, mianował R. H. Wincentego Niepr- 
skiego, Naczelnika Ptu 0/kuskiego, Kawalerem Orderu 
Orła Czerwonego kl: IV, 

JO. Xiążę NAMIESTNIK Królestwa, decyzją Swą zdnia 
25 Lut: (8 Marca), r.b. wyrzec raczył, ażeby wojskowi 
niższego stopnia nieograniczenie urlopowani, za ujęcie 
dezerterów, włóczęg i w ogólności ludzi podejrzanych 
nieposiadających przepisami wymaganych świadectw, 
wynagradzani byli po rs, 2 k. 85 za każdego człowieka. 
tak samo jak w podobnych razach wynagradzani są niż- 
sze stopnie żandarmskich i inwalidnych komend. 


Główna Kassa Oszczędności. W tygodniu upłynio- 
nym do dnia **/2s Stycznia r. b, włącznie, wydano xią- 
żeczek nowych 88, na które, tudzież na dawniejsze, 
w 500 wnioskach, złożono rs. 9,942 kop. 15. Na żą- 
danie 109 Uczestnikom, wypłacono (prócz procentu 
za rok bieżący rs. 3 kop. 267/2), rs. 4,684 kop. 32, i 
umorzono xiążeczek oszczędności 31. Przeto Uczestni- 
ków 9,114, posiada kapitał rs. 418,996 k.. 26/2. 

Prokurator Królewski przy Trybunale Cywilnym Jej 
Instancji Gub: Warszawskie) w Kaliszu, zawiadomił, iż 
Wincenty Wojnarowski, Komornik przy Sądzie Poko- 
ju Okręgu Szadkowskiego, po złożenia przepisanej 
kaucji, obowiązki wykonawcze od d. 24 Listopada (5 
Grudnia) r. z. pełnić rozpoczął. 
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W r. z., Szanowne Zgromadzenie XX. Augustjanów 
w Królestwie, utraciło ze swego grona Ścia Kapłanów, 
z których dwóch należało do Klasztoru w Czechanomie, 
dwóch do Klasztoru w Lublinie, a jeden do Klasztoru 
w Xiążu Wielkim. Z Klasztoru Ciechanowskiego, u- 
marli: "dnia 23go Kwietnia, ś. p. X. Adeodat Huczkje- 
wicz, były po dwa-kroć Prowincjał, w wieku życia 62, 
a38 Kapłaństwa; dnia 25go Października, ś. p. X. Am- 
broży Smoliński, w wieku życia 68, a 29 Kapłaństwa. 
W Lublinie : dnia 1 Igo Września, ś. p. X. Damazy Kiet- 
chen, w wieku lat 52, a 25 Kapłaństwa; zaś dnia 6go 
Grudnia, Ś. p. X. Paweł Potaczewski, w wieku życia 
43, a 13 Kapłaństwa. Nadto, z Klasztoru w Wzedkśm 
Xiążu, przeniósł się do wieczności dnia 22go Maja, 
ś. p. X. Roman O/ecźński, przeżywszy lat 37, ztych 13 
w kapłaństwie. Z wyż wspomnionych Kapłanów: ś.p. 
X. Roman Olectński i X. Damazy Kżetchen, byli rodem 
z Warszawy. i 253 ; 

Jutro, w Kościele Sgo Krzyża, w Kaplicy MATKI 
BOZKIEJ, 0 godz: 9tej zrana, jako w8cią rocz 
skonu ś.p. Winceptego Wodyńskiego, odbędzie się żar 
łobne Nabożeństwo za spokój duszy Jego; na ksórij i 
została Żona i Familja, zaprasza Przyjaciół i = 
mych. 4008 

Jutro, o godzinie ŁOtej z rana, w Kościele pyete 
pucynów, odprawionem zostanie Nabożećóć "2, j skieję 
za duszę ś.p. Klementyny z Siemianowski 
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a m które, pozostałe w smutku Dzieci, Krewnych, Przy- 


A 
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jaciół i Znajomych, zapraszają. ; 
7 (A. n.) Smutnem przejęci uczuciem po skonie Ś. p. 
Franciszka Jałowieckiego, Sekretarza Gubernjalnego, 
Assesora Sądu Poli: Popr: Ptu Warszawskiego Wydz: l, 
zapragnęli celem uświetnienia niewygasłej po nim pa- 
mięci, na jaką w krótkim pobycie w Rawże zasłużyć 
potrafił; zamówić „za spokój Jego duszy, Nabożeństwo 
żałobne w Kościele XX. Auguśtjanów w Rawże, wd. 26 
b. m. odbyć się mające; ma które Familję, Kolegów i 
Przyjaciół zmarłego, niniejszem zapraszają —P.P.D. 


JW. JX. Prałat Myśłóński, Administrator Dyecezji 
Płockiej, wyjechał do Płocka. 

JW. Jenerał-Major Gostomżłow, Naczelnik Wojenny 
Gub: Lubelskiej, udał się z powrotem do Lublina. 


Doszła nas smutna wiadomość, że w nocy zd. 418 na 
19 b. m., o godz: 3 z rana, pałac modrzewowy w Czar- 
nolesie (w Pcie Kozienichkim), dziedzictwie JO. Xięcia 
Władysława Jabłonowskiego, bogaty w pamiątki po Ja- 
nie Kochanowskim, spaliłsię. Ogień był tak gwałtowny 

-že z wielką usilnością ledwo ocalić zdołano sąsiednią Ka- 
plicę, na dawnych murach dworu Jana Kochanowskiego 
wzniesioną; oraz krzesło tegoż Poety, z pałacu urato- 
wane. Pożar jak się zdaje, wszczął się ze zbyt zbliżonej 
belki do murów ogniowych, i tym boleśniejsze ten wy- 
padek pociągnął skutki, gdyż się stał w chwili, gdy wszy- 
scy mieszkańcy pogrążeni byli weśnie głębokim. Nikt 
jednak nie poniósł szwanku na zdrowiu. | 


Oczekiwany Tom Igi dzieła (Nicolasa), oChrystja- 


© nizmie, którego tłómaczeniem zajmuje się jak wiadomo 


Radca Tajny Ig: Badeni; już łada dzień, ukaże się na wi: 
dok publiczny. Tom ten niewątpimy znajdzie zarówny 
pokup jak pietwszy, albowiem oprócz ważności przed- 
miotu, zaleca się i wybornem tłómaczeniem, pięknością 
stylu i jędrnością języka. l 

W upłynionym tygodniu, sprowadzono do Warsza- 
wy: żyta czetwerti 123, pszenicy czetwerti 248, je- 
zmienia: czetwerti 104, owsa czetwerti 164, grochu 
polnego czetwerti 22, kaszy jęczmiennej czetwerti 17, 
kartofli czetwerti 63, siana pudów Ł1,112, słomy pu- 
dów 8,000. 

Pomimo zmniejszenia się w dniu wczorajszym mro- 
zu, sanna dotrzymała, a szlichtady używano z całym za- 
pałem. Dzwonki brzmiały dzień cały, a posuwiste san- 
ki, i saneczki, przelatywały we wszystkich kierunkach 
lice. Ten za rogatki Wolskie do Ohma; ten do Kaska- 
dy, lub na Bżełany; a ten w Alee; zkąd powrotem za- 
wadzał to o Wiejski Ogród, to Wiejską Kawę. 1 gdyby 
dzień wczorajszy był w dwójnasób dłuższy, jeszczeby i 
w: takim razie, nie wystarczył na zadowolenie wszy- 
stkich szlichtadą. Ale wieczór, a nadewszystko godziny 
przedstawień w Teatrach, i Maskarnga, zwróciły wszy- 
stkich do domów, by winnym rodzaju przeciągnąć za- 
bawę. 

Ostatni zapas Kalendarza. Józefa Ungra, rozesłany 
został po głównych dotychczasowych Składach, gdzie 
już'od kilku dni exemplarze jego były wyczerpane zur 
pełnie, i mała ilość tegoż znajduje się jeszcze do naby: 
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cia na tuziny ipojedyncze exemplarze w Drakaśoi Wy- 

dawcy przy ulicy Miodowej Nro481. |2 d l 
Jakoś szczęście liczby nieparzystej. zaczyna się 

chwiać cokolwiek, bo wczorajsza piąta Maskarada, nie 
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glansowane s ce | 
rękach magistra gastronom]i. Widzieliśmy także w li- 


go Markiza, przybyłego świeżo z Paryża, mówiącego 
doskonale wielu językami, i niemożem zaprzeczyć że P. 


że ów wielki marynarz, zna żapewne dokładnie roz mai- 
te śgły, wyjąwszy magnesotwej. Zresztą oprócz Kra- 
kowiaków i Krakowianek, owego sine qua non Maska- 
radowego, snuli się albo ciężko:pierzaści hiszpa- 
nie, albo owe zagadkowe figury, które na wzór zawi- 


+ 
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łych szarad każą odgady wać, cochcieli przez swój ubior 
rozumieć. O północy w Teatrze Wielkim, tak piękne o- 
brazy ruchome, jako też część muzyczna wykonana przez 
utalentowanych naszych Artystów PP. Szablińskiego, 
Pistora, i Angera, niemniej zawsze z przyjemnością 
widziany walezyk tańczony przez Panne Annę Straus i 
Meuniego, i pełna energji Tarantella, urozmaiciły za- 
bawę i powszechne s| rawiły zadowolenie. W Teatrze 
Rozmaitości „na przedstawieniu Kom: Woda na plamy, 
rówoież wesoło bawiono się. W czasie Maskarady, or- 
kiestra wykonała mazura, St: Jasińskiego, p.n. Ottak 
sobie; a który to mazur podobał się powszechnie. Wy- 
| szedł już on. z drukn, i jest do nabycia we wszystkich 
składach muzycznych. Osób było w ogóle 1,500. 

W czoraj w Teatrze Wielkim przywołani zostali: po 
Operze Zinda, Panny : Hźvoli, Bondasiewicz, PP, Ciaf- 
fei, Troschel po B-kroć, oraz Ziołkowski i Alex: Lu- 
cas. -W Teatrze: Rozmaitości, po Kom: Biała:Kamelja, 
Pani Zielińska, i P. Komorowski po 2-kroć; po Kom: 
Damy i Huzary, Wszyscy po 9.kroć, i oddzielnie Pani 
Kurcjusz, PP. ŻAKA: Chomanowski po 3-kroć, 
oraz P. Panczykowski. W czasie Maskarady w: Teatrze 
Wielkim po koncercie, PP. Szabliński i Anger, apo 
Tańcach Wszyscy: w Teatrze Rozmaitości. po Komedji 
Woda na plamy, Patina Szymanowska, P. Chomińskt, 
2-kroć, i P. Chomanowski. y 


i ANGIJA m Z placu boju z Birmanami, niemajlepsze 
otrzymano wiadomości; choroby grasują mocno; w Ma;- 
taban na 1,400 ludzi garnizonu, 670 leży w szpitalu. 
Birmanowie też coraz więcej nabierają śmiałości; trzy 
korpusa, po 20,000 i 10,000 ludzi mają uderzyć na Ran- 


gun, Prome, Pegu; na brzegach /rawaddy zńowu zja- 


wili się nieprzyjaciele; tu i owdzie zatoczyli działa, i 
biją z nich do czółen angielskich. Pod Prome, gdzie 
bezczynnie stoi 7,000 ludzi, oddział mały angielski po- 
niósł klęskę. Kapitana dowódzcę ma ubili, i Anglicy 
nie mieli czasu unieść trupa, którego głowa, pierwsze 
trofeum podobnego rodzaju, poniesioną została do Ava. 
Niepowodzenia te i koszta ztąd niezmierne, przypisują 
brakowi energji ze strony Jenerała Godwin. Dowódzca 
ten wie o tem dobrze. Płynął on parostatkiem z Wy- 
prawy, i spotkawsży inny parostatek łynący z Kalkut- 
ły, zapytał tubą o nowiny: »Dobre dla was żołnierzy » 
odpowiedzieli, nie wiedząc kto pyta, »Godwin otrzy” 
mał dymissję, a Sir John Cheape dowództwo obejmie.” 
— Z Heratu donoszą, że dzisiejszy tam władzca chce 
się uznać lennikiem Dost-Mohamed-Kana. —  Zda- 

«je Się, że Jenerał Rozas nie myśli rychło Anglii o- 
lisad najął on willę pod Southampton na czas ja 

iś.— P, Hubing obliczył, że odkrycie kopalni: zło- 
tych w Kalifornji i Australji, powiększy rocznie ilość 
złota w kursie o 43 miljony funt: szterl:; ogólną ilość 
złota w obiegu podają na 250 miljonów; w ciągu więc 
lat siedmiu ta ilość podwoi się.— Wielka wystawa dro- 
biu w Lon lynże, bardzo się powodzi, jakkolwiek bilet 
wejścia kosztował dwa talary blisko; zniżono go pó- 
źniej do jednego szylinga, ale tłok był taki, że się ru- 
szać nie można było. Przy licytacji kupił któś indyka 


i indyczkę za 28 gwineów (56 dukatów). Ogłoszono, że 
wszystkie jaja w czasie wystawy zniesione, natychmiast 
są miszeżone; ktoby zaś z nich wziął jedno, ten aresztó- 
wanym będzie. (P. G.) l 

AvsTRiA. — Na pogrzeb Arcy-Xięcia Rainera, przy- 
będzie do Botzen, Królowa Sardyńska.— Le Lwowa do- 
noszą, że wieśniacy Gałicyjscy coraz więcej wynoszą 
na targ ukrytego srebra, i wymieniają na papiery, zy* 
skując przytem pewien procent, == Konferencje celne 
nie ustają: traktują teraz kwestję monopola w Au- 
strji. (N. P. Z.) 

Francisa, . Paryż 19go Stycznia. — Zapęwniają tu, 
å wiadomość ta wychodzi.od osób bardzo wiarogodnych 
że Cesarz na nadzwyczajnej radzie Ministrów zwołanej 
w Niedzielę, oświadczył, iż porzuciwszy inne zamiary, 
myśli połączyć się związkiem ślabnym”z Xiężną” de 
Theba, córką Margrabiny de Montżjós. Ministrowienie- 
którzy robili uwagi temu projektowi przeciwne; Cesarz 
wysłuchał ich w miłczeńiu, i nie odpowiedziawszy na 
nie, posiedzenie zamknął. Xiężna de Theba, ma lat 25, 
ojciec jej był kiszpanem, matka angżelką. Urodziła się 
w. Zliszpanjź; pomimo tego mie jest brunetką, ale blon- 
dynką popielatego odcienia (blonde cendrée s twarz JE)» 
postać cała, każą liczyć Xiężnę do najpiękwiejszych ko- 
biet wsPazyżu. Odlat4ch starał się.o nią jeden z gran- 
dów hiszpańskich, Xżę 0...., posiadający kolosalny ma- 
jątek, tak w swoim jak w innych, krajach; nie przyjęto 
wszakże jego ręki. . Cesarz donosząe 0'tym swoim” za- 
miarze Ministrom, użył następnego wyrażenia, że nie 
chce -zawierać małżeństwa politycznego, ale małżeń- 
stwo według serca. Wiadomość 0 tem postanowieniu 
Cesarza, zamieszczoną będzie w odezwie do Senatu, któ- 
ry na d. 14 Lutego zwołany zostanie.— Wczoraj dany 
był wielki bal w ratuszu; zaproszono tylko 4,000 osób 
nie zaś 6,000 jak dawniej; natłoku więc nie było. Zro- 
dziny Cesarskiej nikt nie przybył. — W strojach balo- 
wych męzkich we Francji, ważna zajdzie zmiana; Ko- 
missja balu Senackiego postanowiła większością 1 Tstu 
głosów, że krótkie spodnie i pończochy jedwabne skła- 
dać będą część stroju konieczną. — Ustały pogłoski o 
dymisji P. Drouin de Lhuys; mówią znów 0 dymisji P. 
Fould; ta pogłoska. nie zdaje się prawdopodobną; na 
teraz nie uależy się spodziewać żadnej zmiany w gabi- 
necie. Ministrowie mogą się spierać pomiędzy sobą, 
ale wola Cesarza jedność działania utrzyma.— Monitor 
dziś ogłasza dłagą listę nowych mianowań w legji hono- 
rowej.— Nowe postanowienie, że tylko przedstawieni 
przez swych Ambasadorów cudzoziemcy, Da dworze 
przyjmowani będą, ma ważne znaczenie polityczne, po- 
nieważ w ten sposób zamknięto wejście niektórym cudzo- 
ziemcom przez swe rządy źle widzianym. Nowe listy za- 
prosin ułożóńemi być mają. — Z galerji pó ś.p. Xięciu 
Orleańsktm, sprzedano już kilkadziesiąt obrazów. Ce- 
ny dawano dość wysokie: tak za Stratonnice, dzieło ma” 
larza /ngres, zapłacono 63,000 fran:; ża Śmierć Xico 
Guise, przez Pawła Delaroche, 52,500 fran:;_, f ej; 
STUS Pocieszyciel, przez Ary-Scheffera, 52,500 Ant 4 
Franciszka de Rimini, przez tegoż, 3,600 fran 
kwarjusz, przez Roqueplan, 30,000 fran:; inn y 


po niższych cenach sprzedano; artyści jednak niemówią; 
by licytacja źlę poszła, cbowiaż prawie wszystkie te pra- 
ce drożej przez: Xięcia płaconemi. były, — Na giełdzie 
papiery spadły o pół-procent. — Wczoraj Arcy-Biskup 
Paryża, dawał wielki obiad, —. Deszcze i gwałtowne 
wiatry, ciągle teraz w Paryżu panują; wczoraj przed 
ratuszem, wiatr na stopę przeszło od ziemi uniósł jakąś 
damę trzymającą parasol. który jej wyrwał, i zaniósł 
«lałeko; m Z prowincji ciągle donoszą, 0, pader. weze- 
snej wegętacjij w wielu miejscach departamentu Gers, 
w dzień TRZECH KRÓLI, zbierano groch zielony i po- 
ziomki. j 

Paryż 19 Stycz: (d, t.) — Wieść o zamiarzę Cesa- 
rza zaślubienia Śiężny de Theba, ©oraz mocniej krą- 
ży. (I. B.) 


GRECJĄ. — N, Król Grecki, Otta Jszy, przestał Panu 
de Carra; Doktorowi w Kaz/sbad, 8Ocio: letniemu star- 
cowi, za poświęcenie się Jego, dla cierpiącej ludzkości, 
Order ZBAWICIELA. (Podobny order, posiada mistrz 
fortepjapista Pan Antoni Kątskt), (Czas). 


TuRcja. — Omer-Basza, zebrał w Skutari 12,000 
wojsk: regularnych i 4,000 arnautów; rozkazanó mu 
przyspieszyć działania; 4,000 arnaużów z drugiej stro- 
ny ma uderzyć na Montenegro. Omer zakupił 60 par 

istoletów w srebro oprawnych, by udarować niemi 
Naczelników, którzy przeciw niemu walczyć nie będą. 
W Banjant dwa stronnictwa utworzyły się; podobnież 
w Grahowo. W Bośni, podżegają bardzo fanatyzm 
muzułmanów, przeciw Chrześcijanom. — Montene- 
gryni stracili pod Zabliak, 60 ranionych, a 48 zabi- 
tych. (4.6) 000: Be piófbów aw 

ROZMAITOŚCI. — W Novate, w proia Sondrio, 
okropny czyn; popełniony został. Furman Bonagnomé 
b ommagio, wszedł do kantoru expedytorą Luigi San 
Pietro, i zabił tem, a raczej zarznął syna jego A/ecan.- 
dra w okropny sposób; bo poderznął my naprzód gar- 
„tę, potem. wyrwał klatkę piersiową, i zupełnie go Wy: 
paproszył, a wziąwszy zsobą serce, wyszedł spokoj- 
nie ztamtąd. Aresztowano go i rozpoczęto śledztwo, 
Które zdaje się już teraz wskazywać symptomała obłą- 
„kania w zabójcy, — W. Bajonie, miescie na pogranicza 
ARG tszpańskiem, zmarł niedawno 80-letni 
starzec, któremą od Jat 40tu za posłanie służyła garść 
słomy, a całem utrzymaniem jego było to co mu wię- 
śniacy, dawali, za pilnowanie osłów na ryaku miej- 
skim. Po jęgo śmierci, znaleziono przy num dość spo- 
TA amig pieniędzy, złożoną 2,1,180, franków, którę 
krwawo był zaoszczędził z drobnych, udzielanych mu 
datków, — Tureł: hedas w Magdeburgu (w Prusach), 
zwiedził tamtejszą wielką or ce cykorją, i tak ją api- 
Sak w swym liście do domu; »Pokązywano mi tu patag, 
daleko większy, okazalszy i czyściejszy, jak domy ņa- 
szych największych bogaczy. Mnóstwo ludzi w nim 
pracuje, przygotowująę z korzeni rodzaj brudu, któ- 

o bardzo mąła ilość jest dostateczną, -do uczynienia 
najlepsej kawy mokka, nie zdolną da użycia,” 
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'ulicy Rrako:-Przedm: pod 7? 


W, Drukarni Rurjerą Warsz:.-— Wolno drukować. Warszawa d. 12 (24) Stycznia 1853 r— Starszy Cenzor, 


PRZYJECHALI do WARSZĄWY. . doy 
Antoszewski Fel: Oby: z Nowegedworu nr 659; Czaroowski.J ul: 


"Ob: z Przedborza ur 2668; Godlewski Kazi: Oby: z Suwałk nr 601; 


Rlicki Paweł 06 z Rysic nr 556; Lelewel Tadeusz z Woli Cygo- 
wskiej nr 656; Lesznówski Ant: Redaktor Gazety Warszawskiej, 
z Krakowa ur 1769; Modzelewski Fran: Oby: z Gub: Grodzieńskiej 
nę 601: Prądzyński Wine: Rz: R.$, z Szwarociną; Ragtęnstauch 
Łucja Wdowa po Jene:-Adjut:, z Nowej Alezandriis Schicką Kanol 
Ernest Kup: z Gdańska nr 471; Załuski Maurycy Hr. ż Wodyń. 

Wyjechali: Chałański Jene:.Major do Nowogeorgiewska; Cie- 
wniewscy Roman i Aad: Oby: do Ostrowia; Hr. Cassioi Rad: Dwo- 
ru Konsul Jeneralny w Tryeście, do Tryestu: Fijałkowski Józ; Oby: 
40 Rokrzywniey; Ożarowski Hr. da Gub: Grodzieńskiej; Węronie- 
cka Eleonora XŻna do Suchej. 


W skutek qpoważnienia Rądcy Stanú Prezesa Tryb: Gyw: War- 
szawskiego, i na żądanie Opieki Rodktósiwa Januszkiewiczów, od- 
bać się będzie w d. 14/26 Styczę i dni następnych r.b., 0 godzi- 
„pie 10 zrana, sprzedaż rzez publiczną licytację Ruchomości, po ś.p. 
Wojciechu Januszkiewiczu pozostałych, mianowicie Bielizny, Gar- 
deroby, Pościeli, Mebli, gotowego damskiego Obuwia w znacziej 
ilości; tudzież Powaru nie wyrobienega, a to pod Nr 406, w War- 
szawie pąłożooym. — J. Noskowski, | N 
SALON z balkonem, 4 Pokoje, Garderóbka, Kuchnia. ang:, 
Piwnica, własna Góra, na 1m piętrze, gą do wynajęciaod Wielkiej - 
Di EE 2, Nr 790 przy ulicy Biektoat j, wprost Komory.— 4 
RETY poczwórne i podwójne; O landarowe, i z forde- 
klami, wszystkie na resorach . stojących; KOCZOBRYK 
m pakunkiem do podróży ną płaskich resorach; KAAMIETW ja 
saniach: SANIKI na pojedynkę i parokomne, wszystko wyrestau- 


'rowane, do sprzedania; wiadomość przy ulicy Ogrodowej pod Nr 


880, niedochodząc Białej;— tamże przyjmują się Powozy na wo- 
zownię. 


| Są do sprzedania, dwa Oficerskie, doskonale ujeż- 
dżone, spokojne, aoi strzałów, ani bębnów nie lęka- 
EL jące kę T IERE WE ojca Wiadomość 
9 ni zy ulic ;- Jm; í A 
mieszkaniu Bysakidca Gabinetów. b Umiem; ra kodów 
Dnia 24 b. m. idąc ulicą Krako:-Przedm:, na Tamkę; zgubione 
zostały ARMATA 2 Wyrokami, w sprawie Zalewskich. Uprasza 
się a zwrot takowych do Właściejelki domu Nr 2836 przy ulicy 
Topka, za przyzwojtą naerad: X 5 J qa £ i 
negdaj wieczorem, idąc z ulię prze iem, 
OORS ALOSZ damski, elsi Jen H EATE Zna” 
Jazca raczy go oddać pod Nr 3ci pag u Y Śr -Jańskiej, na Scie 
piętro od frontu, za nagrodą. — Ta że są BUTY męzkie, no- 
wę; całe nafidrze lisim, do sprzedania, © © 
Dla braku bliższego adresu. jest list pod adresem W. 
Wanda z Kęczyńskich Miedźwiedzką, w Kantorze hó- 
tela Angielskiego do odebrania. b mot o Simian 
KAA ET E Naa 
jak la rz MCZ ajmniej klass.3, Wi ; 
BRZ UH NI 4h, w ONSA E Wr ala 
Przy ulicy Miodowej pod Nr 482, w domu przechodnim, w dra: 


‘giem podwórza, w oficynie po prawej'ręce, na 2m piętrze, pad Kra- 

"wgem, są dę sprzedania dwa SEI. 

„wych Kapelyszy damskich, yahe ac howtby kobiecej. nżywanej, 
aglowę, Narzędzią Chirurgi-. 


DUTY fotrzane, Kilka no- 

dwa Łóżka, Stolik, Szafka, KM 

SE Okulary srebrne, Zielnik yreujusza, i pieco żelaznych na- 
rzędzi. E ZZ 7 Wj o 

Dwa FORTEPIANY, jedeń pałisandrowy, 2gi 

Sk mahoniowy, do najęcia lub sprzedania pad: Nr 617 przy 

mrm ulicy Daniłowiczowskiej, w doma Bibljoteka Załakich 
zwanym, w korpusie w drugiej sieni na 4szem piętrze, | 


Dziś rano ciepła stopni 2. Wczoraj w poładnie ciepła 2. 
Dziś rana wysokość wady na HFiśle stóp 7 cali =. 

TEATR ROZMAJTOSCI. Dziś, Wiecznię, Zachód Słońca. 
TEATR WIELKI. Jutro „... s 


tit 


Radca Dw: Ln T, Zwipplin= 


| 


